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Przez wiele miesięcy drugoklasiści oczekiwali na tę chwilę, aż nadszedł 
dzień, gdy włożyli białą szatę i w obecności rodziców i chrzestnych 
stanęli przed ołtarzem, aby po raz pierwszy w pełni uczestniczyć we 
Mszy świętej, przyjmując do swego serduszka Eucharystycznego Je­
zus.
W tym roku na majowe spotkanie z Panem przygotowało się w gminie 
Wronki 246 dzieci. We wronieckiej farze do Pierwszej Komunii świętej 
przystępowały dzieci w dwóch grupach: 7 maja - 62. uczniów Szkoły 
Podstawowej nr 1 i 14 maja - 8 1 .  uczniów ze Szkoły Podstawowej nr 2 
i Nowej Wsi.
21 maja, w parafii p.w. BI. Urszuli Ledóchowskiej na Borku do Sakra­
mentu Pierwszej Komunii przystąpiło 50 dzieci. W tym samym dniu w 
Biezdrowie -  53. dzieci. W Chojnie uroczystość odbędzie się 28 maja, 
a przeżywać ją  będzie 9 dzieci.

K.T.

Od lewej stoją: nowy szef wronieckiej drużyny Artur Hibner, 
sekretarz N adnoteckiego WOPR - Stefan Jerynkicz, ustępujący 
kierownik -  Wiesław Tomaszyk.

(czytaj str. 3)
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Zaledwie kilkanaście kilometrów od Wronek, we wsi Psarskie, 
znajduje się piękny gotycki kościółek, ufundowany przez Kwi- 
leckich, byłych właścicieli wsi.

18 maja, podczas Mszy św. w intencji Jana Pawła II - w dniu 
urodzin O jca Świętego -  w kościółku tym w ikariusz biskupi 
ks. infułat Antoni Ważbiński poświęcił odrestaurowane organy.

Zabrzmiały ponownie dzięki umiejętnościom wronieckich organ- 
mistrzów - M ariana Nawrota (na zdjęciu) i jego synów Adama 
i Romana. Instrument z końca XIX wieku remontowany był pod 
bacznym okiem Wojewódzkiego Konserwatora Zabytków, Marii 
Strzałko. Są to małe organy o siedmiu głosach, dwóch klawiatu­
rach ręcznych i klawiaturze nożnej.

Odnawianie i konserwacja organów trwała około dwóch miesię­
cy. Stuletni instrument mechaniczny, po poświęceniu przez księ­
dza infułata, ożywił Szymon Tritt (na zdjęciu) - student Akademii 
Muzycznej w Poznaniu, laureat międzynarodowych konkursów 
muzyki organowej. Grą na flecie i śpiewem wokalnym liturgię wzbo­
gaciła także jego siostra Barbara -  uczennica Liceum Muzyczne­
go w Poznaniu.

H onory  g o sp o ­
d arza  p e łn ił 
ksiądz proboszcz 
Parafii p.w. N aj­
św ię tsze j M aryi 
P anny  W n ieb o ­
w zię te j w Psar- 
sk im  - W ło d z i­
mierz Wygocki.

Po liturgii goście 
sp o tk a li s ię  na 
uroczystej kolacji 
- w dawnym sty­
lu - na p ro b o ­
stwie. Menu, wy­
strój stołu, przy­
g o to w a ły  n a ­
uczycielki zaw o­
du z Technikum  
G astronom iczne­
go w Pniewach.

Krystyna
Tomczak

Wielu znamienitych gości przybyło w tym dniu do kościoła. Byli 
wśród nich: hrabiostw o Irena i Andrzej Kwileccy, Ryszard 
i Wanda Dąmbscy, Seweryna Kwilecka - Podembska, dyrektor 
szkoły w Psarskiem -  Katarzyna Akacka, katechetka Iwona Bar­
czyk, księża: Sergiusz Barszczów, Ryszard Makowski, Piotr Stró- 
żyk, em erytow a­
ny i obecny w o­
jewódzki konser­
wator zabytków -  
T eresa  M ayero- 
wa i Maria Strzał­
ko.



AKTUALNOŚCI

DNI PARAFII
p.w. bł. Urszuli Ledóchowskiej

25.05. (czwartek) - godz. 20.00 - sztuka teatralna pt.: Anioł dobroci - w wykonaniu 
uczennic Technikum Gastronomiczno - Hotelarskiego Sióstr Urszulanek w Pniewach, 
przygotowana pod kierunkiem aktora Aleksandra Machalicy.

26.05. (piątek) - godz.20.00 - Piotr Kuźniak (członek reaktywowanego zespołu Tru­
badurzy) tym razem przed publicznością Wronek zaśpiewa piosenki refleksyjne.

27. 05. (sobota) - godz.14.00 - mecz piłki nożnej pomiędzy ministrantami parafii 
boreckiej, a klerykami seminarium franciszkańskiego (boisko na os. Borek);

- godz. 18.00 - Msza św. odpustowa ku czci bł. Urszuli Ledóchowskiej 
- odprawi ją i kazanie wygłosi ks. kanonik Stanisław Wojtaszek.

28.05. (niedziela) - godz. 16.00 - Dzień Dziecka w parafii - gry, zabawy, konkursy dla 
dzieci z nagrodami.

Organizatorzy serdecznie zapraszają.

Korki...

Piątek, 12 maja. Kolejny dzień i kolejny tłok na korytarzu. Stoją mężczyźni i kobiety, niektóre 
z dziećmi. Jest tylko jedno krzesło. Na drzwiach uwaga: “WCHODZIĆ POJEDYNCZO”. 
Właściwie nie ma dnia, aby bez długiego oczekiwania w kolejce załatwić sprawę w Komuni­
kacji -  wTonicckiej filii Starostwa Powiatowego w Szamotułach. Narzekają petenci, żali się — 
ze łzami w oczach -  urzędnik, pani Maria Kaniewska:

Ja już dłużej nie wytrzymam. Co mam tym ludziom za drzwiami powiedzieć, jak tłumaczyć... 
Pól godziny potrzeba na zarejestrowanie pojazdu. Trzeba udzielić wyjaśnień, wydać druki, 
sprawdzić wniosek, wypełnić druki ścisłego zarachowania i przygotować do wysyłki, wpisać 
pojazd do ewidencji... Procedura się wydłużyła. Do tego telefony. Jestem sama. Żadnej pomo­
cy. Bez możliwości zastępstwa. Iść się wysiusiać jest już problemem. Zanieść lub odebrać 
pocztę z urzędu gminy nie ma kiedy. Dobrze jak znajdzie się ktoś życzliwy. Zostawili mnie tutaj 
(na Powstańców), bo w odnowionym Ratuszu zabrakło miejsca. Dziwię się wronieckiej radzie 
i zarządowi. Ja nie muszę we Wronkach pracować, mogę dojeżdżać do Szamotuł. 30 lat pracu­
ję  w komunikacji, ale to, co się teraz dzieje jest koszmarem nie do zniesienia.
Płacze...
W gminie jest zarejestrowanych ponad 10 tys. pojazdów, a od stycznia pani Maria zareje­
strowała ich ponad 700. Wyrejestrowuje pojazdy, wydaje czasowe tablice, jest też sprzą­
taczką tego biura. Aby podołać obow iązkom przychodzi do pracy nawet w wolne soboty.

P. Bugaj i

Zebranie wodnych ratowników

Zanim
rozpocznie się 

sezon
Dyskusja nad wystąpieniem ze struktur 
Nadnoteckiego Wodnego Ochotniczego 
Pogotowia Ratunkowego i wybory nowe­
go kierownika drużyny zdominowały 
przedsezonowe obrady wronieckich ra­
towników.

W miniony piątek w Zespole Szkół Zawo­
dowych nr 2 we Wronkach spotkali się wro- 
nieccy ratownicy, ażeby przed sezonem let­
nim uporządkować sprawy organizacyjne 
drużyny. W marcu rezygnację bowiem zgło­
sił dotychczasowy kierownik - Wiesław 
Tom aszyk. Zanim  doszło do wyborów, 
uczestnicy zebrania dyskutowali nad pomy­
słem wystąpienia z Nadnoteckiego WOPR 
z siedzibą w Chodzieży i przeniesienia się 
do Poznania. -  We Wronkach mogą być 
dwie drużyny. Czy można być jednak pew­
nym, że w Poznaniu będzie lepiej? -  pytał 
obecny na zebraniu sekretarz Nadnoteckie­
go W OPR, Stefan Jerynkicz. W ronieccy 
ratownicy postanowili ostatecznie nie zmie­
niać przynależności. Za najpilniejsze uzna­
no wybranie nowego kierownika i jak  naj­
solidniejsze przygotowanie się do sezonu 
letniego. Ustępujący szef drużyny zapropo­
nował na swoje miejsce dwie kandydatury
- Sylwii Wojciechowskiej i Artura Hibne­
ra. W ięcej kandydatów  nie zgłoszono. 
W tajnym głosowaniu na kierownika wy­
brano Hibnera. Głosowało za nim czterech 
ratowników. Jeden głos oddano na Wojcie­
chowską. -  Chcielibyśmy podziękować za 
wiele lat pracy koledze Wiesławowi -  po­
w iedziała po w yborach Sylw ia W ojcie­
chowska. Na koniec uczestnicy zebrania 
dyskutowali o potrzebie lepszego wyposa­
żenia w sprzęt ratowników. Stefan Jeryn­
kicz zgłosił gotowość do podjęcia w tym 
celu rozm ów  z w ronieckim i władzam i.
-  W Chodzieży radni przywiązują do tego 
dużą wagę -  oznajmił.

AW

Do lasu  
ju ż  w olno

Mieszkańcy gminy Wronki mogą w najbliż­
szy weekend spokojnie spacerować w le- 
sie. W piątek, 19 maja Dyrekcja Regional­
na Lasów Państwowych w Pile odwołała 
okresowy zakaz wstępu do lasu.

AH
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SPRAWY SAMORZĄDOWE

INFORMACJE
Urzędu Miasta i Gminy

teł. (0-67) 254 11 35; fax (0-67) 254 01 54

Bezpłatna mammografia

KOMUNIKAT

Średnio na terenie Wielkopolski w kwietniu 
tego roku spadło 19 m ilim etrów  wody, 
a w pierwszej połowie maja -  1 milimetr. 
Rozwój roślin został przyspieszony o ok. 2 
tygodnie. W przypadku zbóż, które stanowią 
70% ogółu upraw w Wielkopolsce, oznacza 
to p rzy sp ie sz en ie  p rocesu  k łoszen ia, 
a w związku z brakiem opadów -  zmniejsze­
nie ilości i wielkości ziaren w kłosie. Trzeba 
dodać, że od wielu lat w Wielkopolsce po­
stępuje proces stepowienia.

Zarząd Miasta i Gminy we Wronkach informuje, że w dniu 19 lipca 2000 r. (środa) o godzinie 
12.00 zostanie zorganizowany pierwszy wyjazd (dla 40 osób) na nieodpłatne wykonanie ba­
dań mammograficznych dla kobiet w wieku 50 - 69 lat (rocznik 1931 - 1950) należących do 
Wielkopolskiej Regionalnej Kasy Chorych.
Badania przeprowadzone zostaną w Ośrodku Profilaktyki i Epidemiologii Nowotworów 
w Poznaniu przy ul. Kazimierza Wielkiego 24.
Zapisy w Urzędzie Miasta i Gminy Wronki, ul. Ratuszowa 5, w terminie do 10 lipca br.
w godzinach od 8.00 do 15.30, pokój nr 11, osobiście lub telefonicznie, tel.: 254 11 35 lub 
254 11 36 w. 111.

Przewodniczący Zarządu 
Kazimierz Michalak

* * *

Wielkopolska zajmuje niechlubne czwarte miejsce w kraju pod względem zachorowalności 
kobiet na raka sutka. Największe problemy z przeprowadzeniem badań mammograficznych 
istnieją w małych miejscowościach.
W gminie Wronki (w zależności od liczby zgłaszających się kobiet) będą oiganizowane kolej­
ne wyjazdy na badania. Badania są bezpłatne, a gmina ponosi koszty transportu. 
Współorganizatorem tych badań jest Wielkopolska Regionalna Kasa Chorych, która dla 
kobiet wymagających dalszego leczenia wykupi usługi w m. in. Wielkopolskim Centrum On­
kologii .Akcję poprzedzi pełna reklama z drukami bezadresowymi, plakatami i informacjami 
w mediach. Zostanie uruchomiona bezpłatna linia telefoniczna (pod numerem 0 800160100).

PRZETARGI
Remont biurowca (dawnego „Spomaszu”) przy ulicy Powstańców Wlkp. 23:
Złożono 5 ofert, 3 odrzucono.
Najtańsza oferta: 195246,76 zł, najdroższa: 232525,00 zł.
Wybrano ofertę Przedsiębiorstw a Budowlanego Henryka Paecha z M iędzychodu -  
160038,33 zł.
Pełnienie funkcji inspektora nadzoru branży elektrycznej, budowlanej powierzono 
(w drodze przetargu) Wielobranżowemu Zakładowi Usług Budowlanych Janusza Wojty- 
niaka -  1,9% od wartości przedmiotu zamówienia.
Malowanie przejść dla pieszych, znaków drogowych oraz odnowienie malowania 
poziomego na ulicach miasta Wronki.
Złożono 2 oferty.
Wybrano ofertć: Spółki Cywilnej „ZNAKDROG” w Rosku -  18,30 zł za m2.

Wiejskie konkursy
Z inicjatywy Komisji Rozwoju Wsi Rady Miasta i Gminy w marcu ogłoszono dwa 
konkursy, mające na celu poprawienie estetyki wsi naszej gminy. 31 marca upłynął ter­
min zgłaszania udziału w konkursach.

Jak poinformował redakcję przewodniczący Rady, do konkursu „Wieś widziana oczami 
przyjezdnych” (kryteria: czystość ulic i dróg wsi, numeracja domów, wrażenie ogólne, 
ilość i jakość zieleni przy obejściach domowych) przystąpiło 6 sołcct (z 22): Biczdrowo, 
Chojno Wieś, Ćmachowo, Kłodzisko, Stare Miasto, Wartosław.

Na konkurs „Najpiękniejszy ogródek przydomowy” (wielkość ogródka, różnorodność 
uprawianych roślin, wrażenia estetyczne) wpłynęło 86 zgłoszeń, w tym 2 z Biczdrowa, 
9 z Chojna, 12 z Kłodziska, 4 z Samołęża, 14 ze Starego Miasta, 1 ze Stróżek, 3 z Wierz- 
chocina, 28 z Marianowa, 1 z Olina, 1 z Picrwoszewa, 1 z Pożarowa i 10 z Ćmachowa. 
Rozstrzygnięcie konkursu nastąpi 15 sierpnia 2000 r.

/red./

KLĘSKA SUSZY
Mimo opadów w ostatnich dniach drama­
tycznie wygląda sytuacja w uprawach roślin 
okopowych. Równie trudną sytuację mają 
rolnicy uprawiający rzepak. W związku 
z wysokimi temperaturami obserwowano 
obniżony nalot pszczół na plantacje rzepa­
ku, co w konsekwencji oznaczać będzie 
gwałtowny spadek plonów. Jednocześnie 
notuje się atak stonki ziemniaczanej na upra­
wy ziemniaków.

Dodawszy do tego postępujący brak opłacal­
ności produkcji rolnej, regres w przetwór­
stwie rolno -  spożywczym, wolne tempo re­
strukturyzacji rolnictwa -  to wszystko stwa­
rza bardzo poważne zagrożenie dla rolników 
w Wielkopolsce.

U żytki rolne w W ielkopolsce zajm ują 
1 895 ha, co stanowi 63,5% ogólnej po­
wierzchni województwa (10,27% użytków 
w kraju), w tym grunty orne -  1 575 ha 
(52,8% powierzchni ogólnej)i użytki zielo­
ne -  300 tys. ha. Gleby klas V i VI w około 
17% gmin stanowiąponad 70% gruntów. Na 
terenach wiejskich mieszka ok. 42,4% wo­
jewództwa. Z rolnictwem związanych jest 
28,7% ogółu ludności województwa. Około 
151 tys. gospodarstw indywidualnych powy­
żej 1 ha zagospodarowuje w sumie 78% 
użytków rolnych i 54,3%> gruntów woje­
wództwa. Średnia powierzchnia gospodar­
stwa rolnego to 9,4 ha.

Grażyna Cudak, 
rzecznik prasowy 

Marszalka Województwa Wielkopolskiego

Z PRAC STRAŻY MIEJSKIEJ 
ul. Ratuszowa 5 tel. 254 11 35

Kwietniowa statystyka
W kwietniu wroniecka Straż Miejska do­
konała 101 kontroli: 60 porządkowych, 
3 sanitarne, 37 drogowych, 1 z zakresu 
ochrony środowiska. Mandatami karnymi 
ukarano 17 osób na kwotę 860 zł. Najwię­
cej było mandatów drogowych -  9, porząd­
kowych -  5, sanitarnych -  2, z zakresu 
ochrony środowiska -  1. Strażnicy miejscy 
wystosowali 7 upomnień i 39 pouczeń.
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ROZMOWY
L UDZIE SPOMASZU

Z inżynierem mgr. Ryszardem Cisakiem — głównym konstruktorem w Spomaszu rozmawia Paweł Bugaj.

Jak pamięcią sięgam, a znamy się 
już 25 lat, jest pan ciągle wierny 
Spomaszowi, na dobre i złe.

Do Spomaszu trafiłem zaraz po 
ukończeniu studiów na Politech­
nice Poznańskiej w 1961 r. Mia­
łem stypendium fundowane przez 
wroniecką fabrykę, więc musia­
łem na staż trafić do Wronek. W 
listopadzie przyszłego roku będę 
obchodził 40-lecie pracy zawodo­
wej i to w jednym zakładzie. Pew­
nie i tutaj doczekam emerytury.

Od 40 lat jest pan związany z 
Wronkami, ale stąd nie pochodzi?

Urodziłem się w 1936 r. w woje­
w ództw ie stanisław ow skim  
(obecnie Ukraina). Jestem rów­
nież sybirakiem, zesłanym wraz 
z rodzicami w 1940 r. Po wojnie 
wraz z rodziną trafiłem Dygowa 
k. Kołobrzegu. W Kołobrzegu 
ukończyłem ogólniak. Intereso­
wała mnie mechanika więc posze­
dłem na studia do Poznania. Moim kolegą i 
przyjacielem na studiach był Zygmunt Smo­
czyński, bratnia dusza po przyjściu do Wro­
nek. Pamiętam pierwsze wrażenie: Wronki -  
więzienie! Niemiłe odczucia wynikające ze 
świadomości jego bliskiego istnienia i złej 
sławy szybko stopniały.

Wróćmy do początków kariery zawodo­
wej...

Do pracy przyjmował mnie dyrektor Alojzy 
Cieszkowski. Mimo że miałem dyplom inży­
niera, pracę zaczynałem od warsztatu, u maj­
stra Pemaczyńskiego. Uważam, że to była do­
bra zasada przyjęta w tej firmie, pozwalająca 
na poznanie wszystkich etapów produkcji. W 
drugim roku pobytu we Wronkach (1962) 
podjąłem dodatkową pracę nauki zawodu w 
miejscowym technikum na wydziale mecha­
nicznym. Uczyłem przez 10 lat. Pierwsze kie­
rownicze stanowisko -  zastępcy głównego 
konstruktora powierzono mi w 1972 roku. Po 
dwóch latach zostałem głównym konstrukto­
rem i obowiązki te pełnię nieprzerwanie do 
dziś.

Wspomniał pan o pracy nauczycielskiej. Je­
stem też pańskim uczniem. Był pan wyma­
gającym profesorem.

Pamiętam, z kolegą robiliście u mnie pracę 
dyplomową i po raz pierwszy ten duet miał za 
zadanie wykonać do projektu również model 
żurawia wolnostojącego. [Dotądprace wyko­
nywali tylko uczniowie technikum wieczoro­
wego, pracujący] Otrzymaliście wysoką oce­
nę, ale jak wiem i widzę -  w zawodzie nie 
pracujecie. Uczyłem też większość moich 
obecnych współpracowników -  świetnych 
fachowców. Do tego grona należą: Józef Ko- 
nenc, Andrzej Hibner, Witold Konieczny, 
Bożena Gędek, Ryszard Bałys, Konrad Wło- 
darczak. W technikum zawodu uczyli również 
inni inżynierowie tej fabryki.

Kuźnia kadr
Dla pracownika zmieniającego zakład, staż 
pracy we wronieckim „Spomaszu” był za­
wsze dobrą rekomendacją.

Pracownicy produkcyjni i cały pion technicz­
ny to zawsze byli i są wysokiej klasy fachow­
cy w swojej dziedzinie. Nie może być inaczej, 
jeśli fabryka ma tak specyficzną produkcję -  
różnorodną i w zasadzie jednostkową. Nie 
będzie przesady, jeśli powiem, że Spomasz 
jest kuźnią kadr. Stąd wyszło wielu, którzy 
dzisiaj piastują stanowiska prezesów, dyrek­
torów, naczelnych, właścicieli firm.

W pańskiej postaci skupia się ogromne do­
świadczenie zawodowe i spora część historii 
Fabryki Maszyn i Urządzeń Przemysłu Spo­
żywczego -  bo taką właśnie nazwę długo no­
siła. Proszę wymienić budowane urządzenia, 
które najbardziej utkwiły w pamięci.

Jak już powiedziałem, tę firmę charakteryzu­
je  różnorodność produkcji. Rzeczywiście, jak 
z nazwy wynikało fabryka produkowała dużo 
różnych maszyn i urządzeń na potrzeby prze­
mysłu spożywczego. Były to nie tylko poje­
dyncze urządzenia jak np. pakowaczki czy 
etykieciarki, ale również całe linie technolo­
giczne do przerobu ziemniaka, produkcji 
mączki rybnej (wyposażono ok. 600 statków) 
czy osłonek białkowych. Każde zlecenie wy­
magało odrębnego opracowania dokumenta­
cji, a jej przygotowanie trwało 6-8 miesięcy. 
To były wyzwania, ale tym, które utkwiło mi 
szczególnie w pamięci była budowa urządze­
nia do produkcji osłonek białkowych z dwo- 
iny bydlęcej, zastępujących naturalne flaki. 
Wraz z pracownikami instytutów przetwór­
stwa mięsnego i maszyn spożywczych praco­
waliśmy nad polskim prototypem, dla które­
go w Spomaszu uruchomione zostało stano­
wisko doświadczalne. Mieliśmy spory udział 
w powstaniu pierwszej w Polsce fabryki osło­
nek białkowych w Białce k. Makowa Pod­

halańskiego. Za tę nowatorską 
pracę cały zespół budowniczych, 
a w nim i ja, zostaliśmy odzna­
czeni przez premiera Jaroszewi­
cza. Później podobne dwie fabry­
ki powstały w Jugosławii i Chi­
nach. Uczestniczyłem w ich bu­
dowie i rozruchu.

Praca dająca satysfakcję i moż­
liwość zwiedzania świata?

Jak najbardziej. Wielu pracow­
ników, szczególnie z montażu 
jeździło po kraju, Europie i da­
lekich Chinach. Byłem pod wra­
żeniem tego egzotycznego kra­
ju. Tam, w prowincji Guangxi, 
powstała fabryka osłonek biał­
kowych, w" prowincjach: Qin- 
ghai, Gansu, Ningxia zbudowa­
liśmy 4 krochmalnie o przerobie 
200 ton ziemniaka na dobę, a na 
wyspie Dinghaj fabrykę mączki 
rybnej.

Przez minione dziesięciolecie w 
kraju  diam etralnie zmienił się ustrój poli­
tyczny i gospodarczy. W  jaki sposób prze­
miany te wpłynęły na pracę konstrukto­
rów?

Zasadniczo. Otwarcie się na Zachód pozwa­
la na dostęp do najnowszych technologii. 
Dawniej trzeba było wszystko robić prawie 
wszystkie części do maszyn w fabryce: np. 
śruby, sprzęgła, przekładnie zębate, bo na 
zakup z strefy zachodniej trzeba było mieć 
tzw. wsad dewizowy, inaczej - dolary. Im­
port urządzeń spoza państw demokracji lu­
dowej był maksymalnie ograniczany. Dziś 
nasze urządzenia są znacznie lżejsze, ener­
gooszczędne, trwalsze, bo jest dostęp do ko­
operacji zachodniej. Do pracowni weszła 
technika komputerowa i tempo pracy znacz­
nie wzrosło. Już nie w ośmiu, ale w trzech 
miesiącach mieścimy się z opracowaniem do­
kumentacji konstrukcyjnej. Jednak praca biu­
ra nie zamyka się wyłącznie na konstruowa­
niu. To także działania marketingowe, czę­
ste wyjazdy zagraniczne, targi, kontakt z 
klientem, nadzór nad budową i rozruchem 
urządzeń - linii technologicznej.

Gospodarka rynkowa wyzwala większą ak­
tywność producentów i handlowców. Trud­
niej jest pozyskać klienta. Stąd elastyczność 
naszej firmy oparta na jej potencjale pro­
dukcyjnym, jest niezwykle cenna. Poszerza­
my swoją ofertę produkcyjną i usługową. 
Produkujemy już nie tylko urządzenia dla 
przemysłu spożywczego, ale również ener­
getycznego (największe zawory kulowe), 
ochrony środowiska, a ostatnio dla petro­
chemii.

Sądzę, że nowy Spomasz W ronki obrał wła­
ściwą drogę transformacji i w grupie Polimex 
Cekop będzie czołową firmą.

- Czego serdecznie załodze życzę. Dziękuję 
za rozmowę.
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Z OŚWIATOWEJ DZIAŁKI

do- d<9\rz.ofó&ś(X>
Maj to także miesiąc matur. Do pisemne­
go egzaminu dojrzałości - 9 maja - przy­
stąpiło w gminie Wronki 129 abiturientów, 
z czego 95 w Zespole Szkół nr 1 im. Po­
wstańców Wielkopolskich przy ul. Leśnej, 
[28 z Liceum  O gólnoksz ta łcącym ; 59 
z Technikum Elektronicznego (8 ubiegło­
rocznych); 6 z Technikum  R olniczego 
Wieczorowego dla Pracujących i 2 z Tech­
nikum dla Dorosłych]. Jako ciekawostkę 
odnotowujemy, że do egzam inu m atural­
nego, po szesnastu latach przerwy, przy­
stąpił spóźniony, ale dobrze przygotowa­
ny m a tu rz y s ta  z te c h n ik u m . D w óch 
uczniów z techników nie dopuszczono do 
egzaminu maturalnego, będą musieli po­
wtórzyć klasę piątą.
W Liceum Zawodowym przy ZSZ nr 2 do 
matury przystąpili w szyscy uczniow ie, 
a było ich w tym roku 34.
Tematy z języka polskiego do łatwych nie 
należały, toteż - jak stwierdzili poloniści - 
„n iezbyt tęgie m iny m ieli m aturzyści 
w pierwszej chwili”. Jednak w ciągu pię­
ciu godzin intensywnego wysiłku powsta­
ło wiele ciekawych prac.
A oto tematy prac pisemnych, które obo­
wiązywały w Wielkopolsce:

l.D o  Europy? Tak, ale tylko z naszymi 
umarłymi.
Rozważ sąd Marii Janion i przywołaj te 
utwory, które stanowiąc dziedzictwo prze­

szłości, kształtują poczucie narodowej toż­
samości następnych pokoleń Polaków.

2. Które utwory preferujesz jako czytelnik: 
te, które kopiują rzeczywistość, czy te, które 
kreują nowe światy? Odpowiadając na py­
tanie, wykorzystaj w funkcji argumentacyj- 
nej wybrane teksty.
3. Zhańbiony czy z poczuciem godności, 
upokorzony czy wolny, z kainowym pięt­
nem czy etycznie czysty? Jaki obraz czło­
w ieka stw orzyła literatura XX w ieku? 
Przedstaw i osądź.
4. a Władysław Broniewski : Rysunek; Jó­
zef Baran: Apokalipsa domowa. 
Podejm ując interpretację porów naw czą 
w ierszy W. B roniew skiego i J. Barana, 
określ sytuację liryczną obu podmiotów. 
Zwróć uwagę na środki wprowadzające 
dom w sferę sacrum oraz znaki - sygnały 
świata zewnętrznego.

4 .b  Paw eł H uelle: Winniczki, kałuże, 
deszcz... (fragment)
Zgodnie z regulaminem uczniowie zobo­
wiązani byli wybrać drugi przedmiot ma­
tury pisemnej spośród możliwych do wy­
boru.
1 tak w ZS nr 1 - matematykę zdawało 66 
osób; biologię -1 1 ; historię - 8; język an­
gielski -1 , język niemiecki - 1.
W ZS nr 2 iw  „technikum wieczorowym” 
wszyscy zdawali matematykę.

Niestety, nie wszyscy po części pisemnej 
m ogą przystąpić do dalszej walki o świa­
dectwo dojrzałości. 14 uczniów technikum 
(1 z technikum wieczorowego - opuścił salę 
w trakcie matury z jęz. poi.) do matury bę­
dzie musiało przystąpić ponownie w przy­
szłym roku. Przez ten czas muszą zadowo­
lić się świadectwem ukończenia szkoły i ty­
tułem technika, który uzyskali kilkanaście 
dni wcześniej.
W Liceum Zawodowym przy ZSZ nr 2 po 
egzaminach pisemnych odpadło 10 osób - 
kończą więc szkołę z tytułem robotnika 
kwalifikowanego.
Egzaminy ustne trwać będą niemalże do 
ostatnich dni maja. Wierzyć należy, że dla 
wszystkich los okaże się łaskńwy, a o ile 
nawet będzie inaczej, to każdy z nich ma 
szansę po uzupełnieniu wiedzy przystąpić 
do egzaminów ustnych po raz drugi, a na­
wet i kolejny. Głowa do góry, to jeszcze nie 
koniec świata.

Tym, którzy już  cieszą się swoimi sukcesa­
mi, Redakcja życzy miłych chwil wypo­
czynku i odprężenia przed kolejnymi egza­
minami na wyższe uczelnie.

Połamania piór i języków! Po egzaminach 
napiszcie do nas o sw oich przeżyciach 
i wrażeniach, listy chętnie opublikujemy. 
Zapewne wasze rady i wskazówki przyda­
dzą się młodszym kolegom.

Krystyna Tomczak

ZA D O B R O Ć  D Z IĘ K U JE M Y
Czujemy się zobowiązani poinformować 
społeczeństwo i podziękować tym, którzy 
zakupili „cegiełki” z okazji nadania szkole 
imienia i wręczenia sztandaru Zespołowi 
Szkół nr 1 im. Powstańców W ielkopol­
skich przy ul. Leśnej we Wronkach.

Dziękujemy panu Burmistrzowi, Kazimie­
rzowi Michalakowi za wyrażenie zgody na 
realizację tego zadania przez szkołę.

Dziękujemy Koleżankom i Kolegom z gro­
na pedagogicznego oraz Uczniom, za do­
tarcie z „cegiełkami” do Rodziców i wielu 
Ludzi szczerego i otwartego serca.

Dzięki Waszej dobroci i zrozumieniu po­
zyskaliśmy za „cegiełki” kwotę 4.090 zło­
tych. Sprzedano następujące nominały: po 
50 zł - 21 sztuk; po 20 zł - 75 szt.; po 10 zł 
- 96 szt.; po 5 zł - 102 szt.

Pieniądze przeznaczono na częściowe po­
krycie kosztów sztandaru szkoły, na dofi­
nansow anie w yżyw ien ia  uczestn ików  
w czasie „Zlotu Śladami Powstańców Wiel­
kopolskich”, na materiały biurowe, środki

czystości, dekoracje szkoły i internatu oraz 
przygotowanie wystaw.
Każda złotówka przez Was przekazana zo­
stała wydana racjonalnie i mądrze.

Przewodniczący Szkolnego Komitetu 
Organizacyjnego Uroczystości 

-  Zenon Zachciał
***

Do Grona osób, którym winniśmy słowa 
wdzięczności za pomoc w organizacji na­
szej wspaniałej uroczystości, oprócz tych 
zam ieszczonych  w nr 18 W ronieckich  
Spraw, pragniemy dołączyć: Annę Micha­
lak, Pawła Bugaja, Waldemara Kryszaka, 
Waldemara Jarysza, Antoniego Spychałę, 
Grzegorza Urbana, Marka Wrembla, Ma­
riana Hojana, Adama Błajeta, Tadeusza Ha- 
nysza oraz firmę AD-PRINT Pawła Raj- 
kowskiego.

Dziękujemy za każdy gest pomocy wszyst­
kim, którzy byli z nami i naszymi proble­
mami w tamtych dniach, a być może nie 
zostali wymienieni z imienia i nazwiska.

Gdyby tak się stało - przepraszamy, a oso­
by te prosimy o kontakt z sekretarką szko­
ły i odbiór monografii „Technikum”.
Wszyscy pozostawiliśmy ślad swego istnie­
nia - uczyniliśmy to dla młodzieży aktual­
nie uczącej się i dla następnych pokoleń, 
a to przecież niemały powód do radości.

Z podziękowaniem za współpracę w imie­
niu Komitetu Organizacyjnego

Krystyna Tomczak

Rada Rodziców 
i Grono Pedagogiczne 

Szkoły Podstawowej i Gimnazjum 
w Biezdrowie 

zapraszają

na zabawę taneczną
która odbędzie się 

w sobotę, 3.06.2000 r. 
o godz. 20 (w budynku szkoły).

Cena biletu wynosi 30 zł od pary 
(w tym - poczęstunek).
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--------------------------------------------------  ROZMAITOŚCI ------

Dwa konkursy FUJI FILM
* Do wygrania 230 rowerów i 230 telewizorów Philips 21” w konkursie „FUJICOLOR 
SERWIS Twoim laboratorium fotograficznym” .
Wystarczy pójść do firmowego laboratorium, oddać do wywołania dowolny film FUJI 
i zamówić barwne odbitki. Przy odbiorze należy wypełnić kupon konkursowy i wrzucić 
do umy:
do 30 czerwca 2000 -  jeśli chcesz wygrać rower, 
do 15 września 2000 -  jeśli chcesz wygrać telewizor.
* Do wygrania 2 fiaty Seicento i 100 innych nagród w konkursie „Lato z FUJIFILM”. 

Wystarczy kupić dowolny film FUJI, a ściankę z jego opakowania nakleić na kartkę pocz­
tową i wysłać pod wskazany adres do 31 sierpnia 2000 r. Ilość kartek od jednej osoby 
nieograniczona.
Skorzystaj z tej okazji! Zajdź do foto - sklepu i laboratorium FIRMY BŁAJET (Wronki, 
ul. Sierakowska 23), gdzie otrzymasz więcej informacji, kupony konkursowe i szansę 
wygrania cennej nagrody.

MODERNIZACJA WODOCIĄGU
W pierwszym kwartale 
br. P rzedsięb io rstw o  
Komunalne Sp. z o.o. 
we Wronkach przepro­
w adz iło  za sa d n icz ą  
część robót prowadzą­
cych do zm odernizo­
wania instalacji pomp 
w stacji wodociągowej 
przy ul. Chrobrego.

Koszt przeprow adzo­
nych prac wyniósł ok.
70 tys. zł, zaś całość 
zadania wyceniono na 
100 tys. zł.

q 1999 
-q2000

Vtydajność stacji wcriociągowej

Efekty pracy obrazują 
wykresy.

Na pierwszym z nich zamieszczono godzi­
nowe zmiany poboru wody w ciągu całej 
doby w dniach 05.05.1999 r. (przed mo­
dernizacją) i 5.05.2000 r. (po moderniza­
cji).

Na drugim pokazano zmiany ciśnienia od­
powiadające tym poborom. Widać z nich

13 15 17 19 21 23 1 3 5

godzi ry wykres 1.

wyraźnie, że wyeliminowane zostały nagłe 
zmiany ciśnienia, co pozwala uniknąć ude­
rzeń hydraulicznych prowadzących do awa­
rii sieci.
Innym efektem zrealizowanego projektu 
jest możliwość wyeliminowania przestarza­
łych hydroforów i możliwość płynnej re­

g u la c ji w y d a jn o śc i 
pomp. Daje to wymier­
ne korzyści ekonomicz­
ne, które dadzą zwrot 
nakładów w okresie nie 
dłuższym niż 4 lata.

Następną stacją wodo­
ciągową, czekającą na 
gruntowną moderniza­
cję, jest stacja w Nowej 
Wsi. Jest to stacja zasi­
lająca drugi co do wiel­
kości obszar na terenie 
naszej gminy. Nakłady 
potrzebne na sfinanso­
w an ie  k o n ie cz n y ch  
prac szacowane są na 
200 do 400 tys. zł.

PO LEM IK A

Tekst, który  
pachnie starocią
Nie rozumiem, jak redaktor naczelny „Goń­
ca Ziemi Wronieckiej”, pan Jacek Rosada, 
będąc na każdym meczu Arniki, mógł dopu­
ścić do publikacji tekstu „Pożal się Boże, 
kibice” („GZW”, 15 V 2000 r.).
Szanuję prawo każdego do wyrażania swo­
ich opinii. Nam - dziennikarzom zważać jed­
nakże trzeba na czas i opisywać rzeczywi­
stość taką, jaka jest. 15 maja dawno zdezak­
tualizowały się słowa: „Dzisiaj (...) nie rozu­
miem, jak można mieć tak pusty łeb, żeby 
nie zrozumieć podstawowej zasady sportu -  
raz się wygrywa, raz się jest zwyciężonym 
(...). To nie wystarczy powiedzieć przepra­
szam, to należy udowodnić swoją przyszłą 
postawą na stadionie i poza nim, że się szcze­
rze żałuje.”
Po meczu z Groclinem „Dzień Szamotulski” 
zamieścił moją rozmowę („Odpowiedzial­
ność zbiorowa nic nie znaczy”) z trenerem 
Arniki, Stefanem Majewskim. W wywiadzie 
selekcjoner wroniecki przyznał, że nie obar­
cza odpowiedzialnościązbiorową wszystkich 
szalikowców: „Nie wolno ludzi, którzy chcą 
Arnice kibicować i życzą jej jak najlepiej, 
wiązać z tymi, którzy przychodzą tylko się 
wyszaleć i robić awantury na stadionie.” Od 
pojedynku z Groclinem (22 kwietnia) minę­
ło sporo czasu i bardzo dużo się zmieniło. 
W następnych meczach wronieccy szalikow- 
cy kulturalnie dopingowali piłkarzy Arniki. 
Podczas spotkania pucharowego z RKS-Fa- 
mego Radomsko we Wronkach, gdy Amica 
przegrywała 0:2, wronieccy fani skandowa­
li: „Nic się nie stało, Amica, nic się nie sta­
ło”. Po tym meczu Stefan Majewski powie­
dział: „Sprawy z kibicami zostały szybko 
i sprawnie załatwione”. W Radomsku szali- 
kowcy rozmawiali po meczu z piłkarzami -  
zawodnicy podziękowali za doping, kibice 
tłumaczyli się z kontrowersyjnego zachowa­
nia. Obecnie nie ma konfliktu między pił­
karzami i szalikowcami. Tekst „Pożal się 
Boże, kibice” sprawia wrażenie, że tak nie 
jest.
Pod koniec autor komentuje list z przeprosi­
nami od szalikowców: „Pisząc taki list z prze­
prosinami, należałoby się imiennie podpisać, 
gdyż krzyczeli nie kibice, lecz brzydko mó­
wiąc, łobuzy. To nie wystarczy powiedzieć 
przepraszam, to należy udowodnić swoją 
przyszłą postawą na stadionie i poza nim, że 
się szczerze żałuje. Bo, panowie kibice, raz 
utraconego zaufania nie jest łatwo odzyskać, 
a po to Bozia dała nam szare komórki, żeby 
je  stale używać. 1 to niezależnie, czy nasi 
wygrają, czy przegrają, czego Wam życzy 
Prawdziwy Kibic” . Kibice już udowodnili, 
że potrafią kulturalnie dopingować -  dobrze 
słychać ich i widać. Interesuje mnie tylko - 
dlaczego „Prawdziwy Kibic” kryje się pod 
pseudonimem?

Artur Hibner

*-p1999
■*— p 2000

Zmany ciśnienia na wyjściu ze stacji

godziny wykres 2.
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W  roku 1939 A rm ia Czerwona wzięła do 
niewoli 230 000 żołnierzy WP, w tym  ok. 
10 000 oficerów (wg źródeł sowieckich). 
Większość szeregowych -  Ukraińców, Bia­
łorusinów i Żydów -  zwolniono, ok. 42 000 
przekazano Niemcom, a pozostałych wywie­
ziono w głąb Rosji i umieszczono w obozach 
pracy -  w Kozielsku (ok. 250 km na połu­
dniowy wschód od Smoleńska), Starobiel­
sku (na wschodniej Ukrainie, na południo­
wy wschód od Charkowa) i Ostaszkowie (na 
północny zachód od Kalinina -  dziś Tweru). 
Łącznie internowano tam ok. 15 000 Pola­
ków, z czego 6 500 osadzono w Ostaszko­
wie. Wśród jeńców najwięcej było oficerów 
(8 700), pochodzących przede wszystkim

z obrony Lwowa, mimo że warunki kapitu­
lacji z ArmiąCzerwoną gwarantowały im nie 
tylko wolność, ale i możliwość przejścia do 
Rumunii i na Węgry, żeby mogli dołączyć 
do armii polskiej formowanej we Francji. 
Oficerów umieszczono przede wszystkim 
w Kozielsku i Starobielsku (w Ostaszkowie 
było ich zaledwie 400). Resztę internowa­
nych stanowili podchorążowie, szeregowi 
oraz żołnierze KOP-u, funkcjonariusze Po­
licji Państwowej, leśnicy, nauczyciele, urzęd­
nicy, duchowni.
Wśród jeńców było 13 generałów i jeden 
kontradmirał. Najstarszy gen. Skierski miał 
w 1940 r. 74 lata, po 70 lat mieli wówczas 
generałowie Billewicz i Bohatyrewicz... 
W Kozielsku przebywała również jedna ko­
bieta -  ppor. pilot Janina Lewandowska, je ­
dyna kobieta pilot w Wojsku Polskim, córka 
gen. broni Józefa Dowbora -  Muśnickiego. 
Przed Bożym Narodzeniem pozwolono in­
ternowanym wysłać po jednym liście -  w ten 
sposób rodziny otrzymały informacje o lo­
sach bliskich i o miejscu ich przetrzymywa­
nia. Jednocześnie o istnieniu obozów w Ko­
zielsku, Starobielsku i Ostaszkowie dowie­
działo się dowództwo ZWZ oraz rząd RP we 
Francji, który nie zrobił z tej wiadomości 
żadnego użytku na arenie międzynarodowej 
-przynajm niej nie istnieje żaden świadczą­
cy o tym dokument...
W noc wigilijną wywieziono z Kozielska 
wszystkich duchownych. Do dziś nie wia­
domo, gdzie ich zamordowano.
W kwietniu 1940 r. obozy umilkły. Żaden 
z internowanych nie dał znaku życia.
3 kwietnia odszedł z Kozielska pierwszy 
transport jeńców, następnego dnia wyruszył 
transport z Ostaszkowa, a po nim -  5 kwiet­
nia -  ze Starobielska. Jeńców zaszczepiono 
przeciwko cholerze i tyfusowi. Odjeżdżali 
„na zachód” -  byli więc przekonani, że zo­
staną przekazani Niemcom. Od 3 kwietna do 
19 maja 1940 r. odjechało z obozów 90 trans­
portów. Dokładna ewidencja powstała dzię­
ki tym, którzy zostawali w obozach, a ocala­
ła dlatego, że 7 transportów skierowano do 
niewielkiego obozu Pawliszczew Bor w oko-
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licach Kaługi -  448 internowanych z tych 
transportów, przewiezionych następnie do 
Griazowca pod Wołogdą, doczekało wolno­
ści. Po wybuchu wojny niemiecko -  sowiec­
kiej w sierpniu 1941 r. rządy RP i ZSRR za­
warły układ, który poza zapewnieniami
0 wznowieniu stosunków dyplomatycznych
1 unieważnieniu postanowień traktatu nie­
miecko -  sowieckiego zobowiązywał do 
wzajemnej pomocy w wojnie z Niemcami 
oraz wyrażał zgodę na utworzenie na terenie 
ZSRR Armii Polskiej. Zapowiadał również 
udzielenie amnestii wszystkim obywatelom 
polskim uwięzionym na terytorium ZSRR. 
Zwolniony 4 sierpnia z więzienia na Łubian­
ce w Moskwie gen. Anders, który przystąpił

do formowania Armii Polskiej w ZSRR, za­
czął od przeglądu kadry oficerskiej -  i wte­
dy okazało się, że bez wieści zniknęło gdzieś 
8 000 oficerów internowanych w Kozielsku, 
Starobielsku i Ostaszkowie... Oprócz ofice­
rów bez śladu zaginęło ok. 7 000 mężczyzn.
Od października 1941 r. do czerwca 1942 r. 
ambasador prof. Stanisław Kot ośmiokrot­
nie w rozmowach z Andriejem Wyszyńskim 
i Wiaczesławem Mołotowem poruszał temat 
zaginionych więźniów. W czasie spotkań ze 
Stalinem o ich los pytał Anders i jego szef 
sztabu -  Leopold Okulicki. Gen. Władysław 
Sikorski wręczył nawet Stalinowi listę zagi­
nionych 4 000 oficerów, przygotowaną przez 
specjalną komórkę poszukiwawczą, utwo­
rzoną przy Armii Polskiej i kierowaną przez 
rtm. rez. Józefa Czapskiego. Strona radziec­
ka utrzymywała, że uwolniono wszystkich 
więźniów, a ci, których nic można odszukać 
-  uciekli do Mandżurii. Jeszcze w marcu
1942 r. Stalin utrzymywał, że „być może 
przebywają na terytorium  okupowanym 
przez Niemców”.
W lipcu 1942 r. znalazł się świadek, który 
jako miejsce rozładunku transportu z Koziel­
ska wskazał rejon Katynia. Był to ppor. rez. 
Stanisław Swianiewicz, profesor Uniwersy­
tetu Stefana Batorego w Wilnie, znawca sys­
temów gospodarczych państw totalitarnych, 
którego funkcjonariusze NKWD w ostatniej 
chwili, bo już w Gniezdowie, niecałe 3 km 
od Katynia, oddzielili od reszty transportu. 
Jako ekspert od gospodarki 111 Rzeszy mógł 
być Rosjanom przydatny, dlatego przewie­
ziono go do Moskwy, a następnie do jedne­
go z łagrów na terenie Korni.
W tym czasie rejon Katynia był opanowany 
przez Niemców. Miejscowa ludność sugero­
wała, że w okolicy znajdują się masowe gro­
by. Na przełomie marca i kwietnia Niemcy 
rozpoczęli poszukiwania, a 10 kwietnia
1943 r. zebrali w Warszawie i Krakowie kil­
kunastoosobową grupę Polaków i zmusili ją  
do obejrzenia znaleziska -  grobów oficerów 
polskich na terenie części lasu katyńskiego, 
należącej do NKWD. (c.d.n.)

[Nasz Los, nr 4 (68)/2000]

Wielkopnlsa Kasa Chorych informuje

Obowiązkowe 

ubezpieczenie zdrowotne
Obowiązkowi ubezpieczenia zdrowotnego 
podlegają pracownicy etatowi, osoby pro­
wadzące działalność gospodarczą i osoby 
z nimi współpracujące, osoby wykonujące 
pracę nakładczą, pracujące na podstawie 
umowy agencyjnej, umowy zlecenia, oso­
by duchowne, osoby pobierające świadcze­
nia socjalne w czasie urlopu lub zasiłek 
socjalny wypłacany na czas przekwalifiko­
wania zawodowego i poszukiwania nowe­
go zatrudnienia, żołnierze zawodowi oraz 
odbywający okresową lub nadterminową 
zasadniczą służbę wojskową, policjanci, 
funkcjonariusze UOP, Straży Granicznej, 
Służby W ięziennej, Państwowej Straży 
Pożarnej, parlam en tarzyśc i, sędziow ie 
i prokuratorzy, emeryci, renciści, dzieci, 
uczniow ie, studenci, słuchacze studiów 
doktoranckich, bezrobotni, osoby pobiera­
jące św iadczenia przedemerytalne, rentę 
socjalną oraz cudzoziemcy przebywający 
na terenie Rzeczypospolitej na podstawie 
karty stałego pobytu, rolnicy i ich domow­
nicy, członkow ie rolniczych spółdzielni 
produkcyjnych, spółdzielni kółek rolni­
czych i członkowie ich rodzin.
Składkę oblicza i odprowadza do ZUS płat­
nik (poza osobami prowadzącymi działal­
ność gospodarczą) i jest ona potrącana z za­
liczki na podatek dochodowy.

Po zgłoszeniu w Kasie Chorych i opłace­
niu w terminie składki osoba podlegająca 
obowiązkowi ubezpieczenia zdrowotnego 
staje się członkiem tej kasy i wraz z człon­
kami rodziny (dzieci własne, dzieci drugie­
go małżonka, przysposobione i wnuki, dzie­
ci obce przyjęte na wychowanie, małżonek 
i krewni wstępni pozostający z nim we 
wspólnym gospodarstwie domowym i nie 
objęci obowiązkiem ubezpieczenia, dzieci 
uprawnione do renty rodzinnej) uzyskuje 
prawo do świadczeń z ubezpieczenia zdro­
w otnego . C złonkostw o  to nie w ygasa 
w okresie pobierania zasiłków przyznanych 
na podstawie przepisów o ubezpieczeniu 
chorobowym lub wypadkowym, których 
nie zalicza się do podstawy wymiaru skład­
ki na ubezpieczenie zdrowotne. Po wyga­
śnięciu obowiązku ubezpieczenia istnieje 
możliwość ubezpieczenia dobrowolnego. 
Prawo do świadczeń ustaje po upływie 30 
dni od dnia w ygaśn ięc ia  członkostw a 
w Kasie Chorych (chyba że osoba stała się 
członkiem innej kasy).

Najbliższe oddziały WRKCh:
61-823  Poznań, ul. Piekaiy 14/14, tcl. (061) 
851 02 24
64 -  920 Piła, ul. Wojska Polskiego 43, tcl. 
(067)212 29 79

Katyń, Ostaszków, Starobielsk 
- fundam enty „drużby"
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SPORT

Piłka nożna. I liga

Trzeba się zastanowić
Dla mnie jest to najsmutniejszy dzień pracy z Arniką -  powiedział po przegranym 
meczu z Ruchem Chorzów trener „kuchennych”, Stefan Majewski. Piłkarze wro- 
nieccy grają ostatnio fatalnie, w dwóch kolejnych meczach stracili osiem goli. Tre­
ner Arniki był w piątkowy wieczór bardzo przygnębiony. -  Muszę się zastanowić, 
czy jest jakikolwiek sens pracy z tym zespołem -  oznajmił.
Nikt z kibiców nie spodziewał się chyba, 
że Amica dozna tak wysokiej porażki. Ruch 
przyjechał bowiem do Wronek bez paru 
podstawowych zawodników. -  Ze wzglę­
du na braki kadrowe obawiałem się tego 
meczu -  przyznał później chorzowski tre­
ner, Edward Lorens.

Skuteczność Ruchu
Początek meczu nie zapowiadał pogromu. 
W 5. minucie koronkową akcję przeprowa­
dziła Amica. Radosław Biliński zagrał do 
Pawła Kryszałowicza, ten szybko odegrał 
do „Bilika” -  wroniecki pomocnik strzelił 
celnie, ale piłkę zdołał złapać Jakub Wierz­
chowski. Chorzowianie pierwszego gola 
zdobyli w 21. minucie. Po błędzie Grzego­
rza Wódkiewicza bramkę strzelił Piotr Wło­
darczyk. Był to pierwszy celny strzał na 
bramkę Arniki. Pięć minut później wron- 
czanie mogli wyrównać, ale Jackiewicz 
spudłował w dogodnej sytuacji. W 28. mi­
nucie Sławomir Paluch wykorzystał zaga­
pienie wronieckich obrońców i podwyższył 
na 2:0. W 40. minucie Amica mogła zdo­
być kontaktowego gola, Kryszałowiczowi 
nie udało się jednak w podbramkowym za­
mieszaniu pokonać Wierzchowskiego. Dru­
żyna z Wronek nie zdołała w pierwszej po­
łowie strzelić bramki, zdenerwowało to 
wronieckiego trenera. -  Podczas przerwy 
powiedzieliśmy sobie bardzo mocne słowa 
-  zdradził Majewski.

W drużynie wronieckiej od pierwszych 
minut zagrali m. in.: Tomasz Dawidowski, 
Paweł Pęczak, Piotr Dubiela, Krzysztof Pi- 
skuła, Marek Bajor. Sobotni mecz od pierw­
szych  m inut n a leż a ł do gosp o d arzy . 
W 13. m inucie tuż obok słupka strzelił 
Dubiela. W 25. minucie po wrzutce Adria­
na M ikołajczaka Tomasz Lewandowski 
zdobył główką pierwszą bramkę. Pięć mi­
nut później z rogu dośrodkowywał Dubie­
la, „Lewy” wyskoczył najwyżej i ponow­
nie głową ulokował piłkę w siatce. Po prze­
rwie honorową bramkę dla zespołu z Ko­
łobrzegu zdobył dawny piłkarz Arniki -

Zawiedziony trener
Reprymenda w szatni nie pomogła. W 58. 
minucie po szybkiej kontrze Ruchu W ło­
darczyk zdobył następnego gola. Nadzieje 
wronieckich kibiców odżyły w 73. minu­
cie. W prowadzony kwadrans wcześniej na 
boisko Maxwell Kału zdobył kontaktową 
bramkę. N igeryjczyka dokładnym poda­
niem obsłużył Dariusz Jackiewicz, Kału ze 
spokojem przyjął piłkę i strzałem tuż przy 
słupku ulokował piłkę w siatce. Tylko trzy 
minuty cieszyli się wronczanie. Arnikę po­
grążył Włodarczyk, który po podaniu To­
masza Moskały pokonał trzeci raz Jarosła­
wa Stróżyńskiego. Rozmiary porażki mógł 
zmniejszyć w 85. minucie Kryszałowicz. 
Reprezentacyjny napastnik nie potrafił jed­
nak w podbramkowym zamieszaniu umie­
ścić piłki w siatce. Amica przegrała z Ru­
chem 1:4. -  Zespół po przerwie zdecydo­
wanie mnie zawiódł -  powiedział na kon­
ferencji prasowej Majewski. -  Musimy się 
z zarządem zastanowić, co będzie dalej. Nie 
sądzę, żeby zespół zagrał przeciwko mnie 
-  dodał. - Gramy fatalnie. Nie wiem, jaka 
jest tego przyczyna -  stwierdził po meczu 
kapitan Arniki, Mariusz Kukiełka.
Amica Wronki po 28. kolejkach ma na kon­
cie 40 pkt. i zajmuje szóste miejsce w ta­
beli. Na dwie kolejki przed końcem m i­
strzem Polski została Polonia Warszawa (62 
pkt.).

A H

Patryk Halaburda. W 66. minucie Mikołaj­
czak zagrał do Konstantina Panina -  a ten 
ostatni sprytnym strzałem pokonał golkipe- 
ra gości. Siedem minut później strzałem 
z 20 metrów gola zdobył Łukasz Bednarek. 
-  Amica zdecydowanie przeważała. Mecz 
ułożył się po naszej myśli, kontrolowaliśmy 
przebieg gry przez całe spotkanie -  podsu­
mował występ swoich podopiecznych Ma­
łachowski.
Amica II Wronki po 29. kolejkach spotkań 
ma w dorobku 47 pkt. i zajmuje czwarte 
miejsce w tabeli. Liderem III ligi (grupa 
zachodnia) jest Górnik Polkowice (69 pkt.).

AH

Piłka nożna. Pilska B-klasa

Dwucyfrowe
wyniki

W piętnastej kolejce spotkań VIII ligi wy­
sokie zwycięstwa odnotowały zespoły Pło­
mienia Kłodzisko (10:1) oraz Iskry Biez- 
drowo (11:3). Ciekawie zapowiada się więc 
pojedynek w przyszłą niedzielę pomiędzy 
Płom ieniem  i w iceliderem  - Błękitnymi 
Zamość.
21.05.2000
LZS Obrowo - Warta Wartosław 1:2 
Huragan Stróżki - Tęcza Chojno 3:1 
Sokół Jasionna - Błękitni Zamość 1:4 
Płomień Kłodzisko - Grom Rzecin 10:1 
Iskra Biezdrowo - Sparta Kluczewo 11:3 
Tabela *
1. Warta Wartosław 15 41 59:10
2. Błękitni Zamość 15 38 66:23
3. Iskra Biezdrowo 15 25 59:36
4. LZS Obrowo 15 24 43:34
5. Płomień Kłodzisko 15 23 43:37
6. Sokół Jasionna 15 20 42:45
7. Tęcza Chojno 15 17 37:42
8. Huragan Stróżki 15 14 27:46
9. Sparta Kluczewo 15 12 29:69
10. Grom Rzecin 15 4 13:76
* Tabela uwzględnia walkower (3:0) przyzna­
ny korzyść Warty Wartosław w meczu z Iskrą 
Biezdrowo. Pilski OZPN stwierdził, że w me­
czu Iskry z Wartą (7 V) grał w drużynie biez- 
drowskiej zawodnik, który otrzymał w poprzed­
nim meczu bezpośrednio czerwoną kartkę.

Piłka nożna. Poznańska B-klasa

Nie dali rady
W minioną niedzielę Nowym Nowa Wieś 
nie udało się wygrać u siebie ze Smocho- 
wicami FC Poznań. Zespół z Nowej Wsi 
do przerwy remisował 0:0. W 56. minucie 
gola dla Nowych zdobył Mariusz Rżysko. 
Później gospodarze stracili trzy bramki pod 
rząd, nie potrafili odpow iedzieć żadną. 
Nowi Nowa Wieś przegrali ze Smochowi- 
cami FC Poznań 1:3.

AH

Dzień Dziecka
Aż trzy dni potrwa, organizowany przez 
Szkolny Związek Sportowy, Dzień Dziec­
ka i Święto Sportu Szkolnego. 1 czerwca 
o godz. 14.00 przedszkolaki w sali gimna­
stycznej Zespołu Szkół Zawodowych nr 2 
w ezm ą udział w konkursie zabaw rucho­
wych. W sobotę (3 czerwca) o godz. 16.00 
na boisku „Na Górce” odbędzie się festyn 
rekreacyjny dla dzieci i młodzieży. Na dru­
gi dzień od godz. 9.30 na kortach „Arteni- 
sa” w Stróżkach odbędą się mistrzostwa w 
tenisie ziemnym (również dla dorosłych).

AH
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Piłka nożna. III liga

Wymarzony skład
Rezerwy Arniki nie miały większych problemów z pokonaniem u siebie Polferriesu 
Kołobrzeg. W zespole wronicckim zagrali prawie sami pierwszoligowcy. — Marze­
niem każdego trenera jest mieć taki zespół w trzeciej lidze -  powiedział „Wroniec- 
kim Sprawom” selekcjoner Arniki II, Zbigniew Małachowski.
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ZDARZENIA

KRONIKA 
POLICYJNA 

K.P. WRONKI

Zahaczony lusterkiem
15 maja na drodze Krasnobrzeg-Lubowo 
potrącono pieszego. Poszkodowany, który 
był nietrzeźwy, został zahaczony lusterkiem 
podczas wymijania dwóch samochodów. 
Mężczyzna trafił do szpitala. Postępowa­
nie w toku.

Zdewastowali szkołę
15 maja wroniecka policja przyjęła zgło­
szenie o dewastacji Szkoły Podstawowej 
nr 1. W budynku kamieniami powybijano 
szyby i uszkodzono drzwi jednego z po­
m ieszczeń. Przypuszczalnie sprawcam i 
zniszczeń byli ludzie młodzi.

W środę, 17 maja rywalem Czarnych był 
wicelider okręgówki -  Grom Wolsztyn. 
W zespole Wróblewskim nie zagrało trzech 
zawodników: Bogdan Przybysz, Damian 
Krzyżaniak, Wojciech Spychała. Wróblewia- 
nie grali słabo, do 75. minuty przegrywali już 
4:0. Na kwadrans przed końcem meczu ho­
norowego gola dla Czarnych zdobył Maciej 
Chojan. Od tej pory gospodarze mieli nawet 
przewagę, nie potrafili jednak jej udokumen­
tować bramką. Czarni Wróblewo przegrali z 
Gromem Wolsztyn 1:4.
W minioną sobotę (20 maja) zespół Wró­
blewski grał w Chorzeminie. W pierwszej 
połowie Orkan był zdecydowanie lepszy -  
udokumentował to zdobyciem dwóch bra­
mek. Czarni przed zejściem do szatni oddali 
tylko jeden celny strzał -  jak się okazało -  
zakończony bramką. Gola dla wróblewian 
zdobył w 35. minucie Maciej Chojan. W dru­
giej połowie znów pierwsi bramkę strzelili

Uczniowie rywalizowali w biegach na 100, 
300, 600 i 1000 m; skoku w dal i wzwyż; 
rzucie oszczepem; pchnięciu kulą; sztafe­
cie 4x100 m. Żadnemu wronieckiemu re­
prezentantowi nie udało się zająć pierwsze­
go miejsca. Warte podkreślenia jest drugie 
miejsce Moniki K inowskiej w biegu na 
600 m (1.50, 58 min); czwarta lokata Łu­
kasza Wiśniewskiego w biegu na 300 m 
(44,47 sek.); czwarta pozycja Malwiny Ma- 
tuszczak w rzucie oszczepem  (17,2 m)

10

Zakrapiane interesy
16 maja przyjęto zgłoszenie, że w jednym 
z mieszkań przy ulicy Spokojnej leży w wy­
miocinach pijany mężczyzna. Policja nie 
mogła zidentyfikować leżącego. Delikwen­
ta przewieziono do Izby Wytrzeźwień w Po­
znaniu. Później okazało się, iż był to Ro­
sjanin, który przybył w interesach do wro- 
nieckiego Urzędu Celnego.

Przyczepką w vo!kswagena
16 maja na ulicy Leśnej kierującemu żu­
kiem wyhaczyła się przyczepką i uderzyła 
w volkswagena.

Schował się do kabiny
17 maja doszło do kolizji drogowej na uli­
cy Towarowej. Kierowca scani zahaczył 
i uszkodził samochód dostawczy hanimag.

gospodarze. Trzeci stracony gol zadziałał na 
Czarnych mobilizująco. W 60. minucie Cho­
jan  w ykorzystał błąd chorzem ińskiego 
obrońcy, przejął piłkę i w sytuacji sam na sam 
nie dał żadnych szans bramkarzowi gospo­
darzy. Pięć minut później ten sam zawodnik 
w zamieszaniu podbramkowym strzelił trze- 
c iego  gola.
W 70. minucie Czarni wyprowadzili szybką 
kontrę. Michał Okoń precyzyjnie podał do 
Jacka Górala -  a ten ostatni nie miał proble­
mów z ulokowaniem piłki w siatce. W koń­
cówce spotkania Orkan znowu zyskał prze­
wagę, jej efektem była wyrównująca bram­
ka w 80. minucie. Czarni zremisowali osta­
tecznie z Orkanem Chorzemin 4:4.
Czarni Wróblewo po 30. kolejkach spotkań 
mają na koncie 43 pkt. i zajmują jedenaste 
miejsce w tabeli. Liderem jest Obra Zbąszyń 
(62 pkt.).

i piąta Pawła Koniecznego (28,1 m); piąte 
miejsce sztafety 4x 100 m (Wajs, Ratajczak, 
Kalinowska, Górna) -  63,27 sek.
-  Na wyróżnienie zasługuje fakt, iż mimo 
braku w naszym mieście stadionu lekkoatle­
tycznego nasi uczniowie ambitnie rywali­
zowali z nieco lepiej wyszkolonymi rówie­
śnikami -  oceniła występ wronieckich re­
prezentantów sekretarz Szkolnego Związ­
ku Sportowego we Wronkach, Anna Bie- 
dziak. AH

Po tym zdarzeniu sprawca zam knął się 
w kabinie na bocznicy kolejowej. Jak się 
okazało - nie bez powodu. Badanie poli­
cjantów wykazało, że kierowca miał 2,7 
promila alkoholu w wydychanym powie­
trzu. W samochodzie policja zabezpieczy­
ła alkohol. Sprawca kolizji tłumaczył się, 
iż pił w dniu poprzednim.

Towar deficytowy
17 maja policja przyjęła zgłoszenie o kra­
dzieży denaturatu ze sklepu „PEN” we 
Wronkach.

Zderzenie na Nowej
18 maja na ulicy Nowej miała miejsce ko­
lizja drogowa. Skręcający w lewo do pose­
sji fia t 125p zderzył się z ciężarówką.

Wprost pod koła
18 maja doszło do wypadku drogowego. 
Rowerzystka, która wyjeżdżała z drogi pod­
porządkowanej, wjechała wprost pod koła 
samochodu. Poszkodowana z podejrzenia­
mi złamania nogi trafiła do szpitala.

Zakłócali spokój
19 maja podczas meczu Amica Wronki -  
Ruch Chorzów dwóch miejscowych kibi­
ców zakłócało spokój. Jeden z nich -  woj­
skowy -  został przekazany Żandarmerii 
W ojskowej. Przeciw  cywilowi zostanie 
skierowany wniosek do kolegium.

Kto potrącił?
20 maja w godzinach wieczornych policja 
przyjęła zgłoszenie z pogotowia ratunko­
wego, że w Chojnie mężczyzna, który do­
znał złamania nogi, został najprawdopo­
dobniej potrącony przez samochód. Po­
szkodowany był pijany. Policja bada oko­
liczności zdarzenia.

Kamieniem w samochód
21 maja podczas dyskoteki w Olszynkach 
przyjęto zgłoszenie o wybiciu kamieniem 
szyby w mercedesie. Sprawcy zniszczenia 
są ju ż  policji znani. Postępowanie w toku.

...i cegłą
Po dyskotece w O lszynkach (21 maja) 
dwóch kolegów pokłóciło się. Jeden z nich 
ze złości wybił cegłą szybę w samochodzie 
fo rd  taunus.

Ucierpiały dzieci
21 maja w Chojnie zderzyły się dwa fiaty  
126p. Obaj kierujący samochodami byli 
nietrzeźwi. Jeden z kierowców (0,54 pro­
mila w wydychany powietrzu) przewoził 
żonę i dzieci. D rugi m ężczyzna (2,94 
prom.) prowadził pojazd mimo orzeczone­
go sądownie trzyletniego zakazu kierowa­
nia. W kolizji drobnych obrażeń doznały 
dzieci. AH

[iOpracowano na podstawie informacji udzie­
lonych przez zastępcę komendanta KP we 
Wronkach, asp. sztab. Wojciecha Warosia]

Piłka nożna. Klasa okręgowa

Punkt w  dwóch m eczach
Porażkę u siebie z wiceliderem -  Gromem Wolsztyn i remis na wyjeździe z trzecim 
od końca Orkanem Chorzemin zanotowali w ostatnim tygodniu Czarni Wróblewo.

AH

Sport szkolny

Mimo wszystko
9 maja na stadionie Szamotulskiego Ośrodka Sportu i Rekreacji odbyły się I n - 
dywidualne Mistrzostwa Powiatu w Lekkiej Atletyce szkół podstawowych i gimna­
zjów. W zawodach udział wzięła 38-osobowa reprezentacja gminy Wronki.
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INFORMACJE

D Y Ż U R Y  A P T E K
R y n e k ,  te l . :  2 5 4  01  3 4

SOBOTA - 27.05.2000 - 8.00 - 13.00 
B o r e k ,  t e l . :  2 5 4  9 3  7 9

SOBOTA - 27.05.2000 - 19.00 - 20.00 
NIEDZIELA - 28.05.2000 - 10.00 - 12.00

3
K i n o

te/. :
„ G u J i a z d a "
254 02 20

Dala/godz.:
25.05 - 30.05 /18.00
25.05 - 28.05 /20.00
31.05 - 5.06 /18.00
31.05 - 5.06 /20.00

Tytuł: P ro d ./o d lo t
ZAGUBIONE SERCE USA/15
MICKEY NIEBIESKIE OKO USA/15
DZIEWIĄTE WROTA USA/15
KOLEKCJONER KOŚCI USA/15

W soboty kino nieczynne.

Czynne:

B IB LIO TEK A  Publiczna
ul. Szkolna 2, tel.: 254 06 17

otwarta: od pn. - pt. w  godz.: 10.00-18.00 
z wyjątkiem  wtorku - do godz. 14.00

MUZEUM REGIONALNE
ul. Szkolna 2, tel.: 254 0617

wtorki, czwartki, soboty -  od 10.00 do 14.00 
środy, piątki -  od 14.00 do 18.00

Grupy młodzieży szkolnej prosimy wcześniej anonsować telefonicznie.

W  Sali Rycerskiej Klub Alternative L____  J
czynny od pon.-sob. (z wyjątkiem środy) od 17.00-21.00

OFERTY PRACY
Powiatowy Urząd Pracy 

Szamotuły, tel.: (061) 29 20 299
PRZECŁAW  - 559 - dwóch betoniarzy z praktyką 
PNIEW Y - 561 - dwóch rzeźników; wiek do 35 lat, po wojsku
KA ŹM IERZ - 562 - dwóch inżynierów rolników lub inżynierów 
mechanizacji rolnictwa
O STRORÓG - 565 - ślusarz - tokarz
CM ACHOW O - 567-lakiernik do malowania proszkowego z prak­
tyką (grupa inwalidzka)

WRONIECKI OŚRODEK KULTURY 
zaprasza dzieci na wyjazd 2.06.2000 
do Teatru Muzycznego w Poznaniu

na spektakl pt. „Jaś i Małgosia” 
Odpłatność tylko 10 zł (za przejazd + bilet) 
Możliwy jest także wyjazd z osobą dorosłą! 
Zapisy codziennie w godz. od 9.00 do 13.00 

w sekretariacie WOK, tel. 254 01 41

W ielkopolska w historii 
i legendzie

Celem konkursu było poznanie i przedstawienie współczesnych 
wyobrażeń dzieci i młodzieży na temat przeszłości Wielkopolski. 
Należało namalować wydarzenie historyczne, które według auto­
ra jest najciekawsze lub najbardziej niezwykłe, można też było 
zilustrować ulubioną legendę. Konkurs ogłosiła Wojewódzka Bi­
blioteka Publiczna i Centrum animacji Kultury w Poznaniu. Koor­
dynatorem na naszym terenie była Biblioteka Publiczna we Wron­
kach.
Do udziału w konkursie przystąpili uczniowie ze szkół podstawo­
wych: nr 2 we Wronkach, w Chojnie, Biezdrowie, Nowej Wsi. 
W sumie do Poznania wysłano około 50 prac. Ogłoszenie wyni­
ków w czerwcu. Cz. K.

Podziękowanie
Dzieci z nowowiejskiej „zerówki” serdecznie dziękują strażakom 
z Ochotniczej Straży Pożarnej we Wronkach za wspaniałą opiekę 
w czasie wycieczki. Strażacy pozwolili nam obejrzeć swoją siedzi­
bę, a nawet samochody. Była to dla nas wspaniała przygoda, dzięki 
której poznaliśmy działalność strażaków.

Dzieci z „zerówki”

„PANDEROZA" s.c.
Popowo 49 a 6 4 - 5 1 0  Wronki 
Tel.: O 602 750 476; O 602 651 
435; 254 33 34

I. Budowa terenów zielonych i małej architektury - 
projektowanie i wykonawstwo
II. Rośliny i materiały do ogrodu:

- sadzonki - drzewa, krzewy ozdobne,
- akcesoria do podlewania i systemy automatycz­

nego nawadniania,
- nasiona traw (bogaty wybór), warzyw i kwiatów,
- podłoża i ziemie ogrodnicze,
- nawozy i odżywki,
- narzędzia ogrodnicze,
- mała architektura ogrodowa (płoty, pergole, pali­

sady),
- nawierzchnie,
- płyty, kamień, kostka brukowa (ceny producenta)

czynny
Punkt handlowy pon., śr., czw. -  9.00 - 17.00

- ul. Sierakowska 39 wt., pięt. -  8.00 - 17.00 
sob. - 9.00 - 13.00

w ronieckie  
sprawy •

64-510 Wronki
ul. Powstańców Wlkp. 23
tel. (067) 254 34 34
Fax: (067)254 1616
e • mail: wronieckie @ prlv5. onet.pl

W ydaw ca: Towarzystwo Miłośników Ziemi W ronieckie j, siedziba: 64-510 W ronki, ul. Szkolna 2. 
Redaktor naczelny: Paweł Bugaj.

Druk: Zakład Graficzny - STS - Czarnków, tel. 255 27 74 
Redakcja zastrzega sobie prawo decydowania 
o publikowaniu otrzymanych materiałów, 
dokonywania skrótów, zmiany tytułów i adiustacji.
Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada.

Numer zamknięto 22.05. 2000 r.

Przyjmowanie reklam i ogłoszeń 
od poniedziałku do czwartku od 9.00 do 12.00 

i na dyżurze redakcyjnym 
w piątek od godz. 17.00 do 20.00. 

Wystawiamy tylko faktury VAT - prosimy reklamo- 
dawców o zabranie ze sobą numeru NIP.
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REKLAMY • OGŁOSZENIA

SPÓŁKA WODNO -  INŻYNIERYJNA
Gromadziński & Kopras

64-510 Wronki, Szklarnia 7.
Tel. 254 11 47, fax 254 11 26

oferuje:

ROBOTY ZIEMNE:
zewnętrzne instalacje wodne i kanalizacyjne, 
odwadnianie budynków i budowli, melioracje, 

wykopy pod fundamenty, niwelacja terenu

USŁUGI TRANSPORTOWE:
z własnym za - i wyładunkiem, 

dowóz żwiru,
możliwość korzystania z samochodów od 5 do 25 ton, 

wywrotki o ładowności 1,5 -  20 ton, 
usługi dźwigowe 

dźwig samochodowy do 10 ton

WYNAJEM I WYPOŻYCZANIE 
SPRZĘTU BUDOWLANEGO:

koparki, koparko-ładowarki, spycharki, 
szalunki do fundamentów i zabezpieczenia wykopów, 
pompy do odwodnień, igłofiltry, zagęszczarki do gruntu, 

betoniarki, przecinarki do betonów i asfaltu.

P R O M O C J A  W  F IA C IE !
Inform ujem y, że firm a K O PEX IM  

sprzedaje now e Fiaty 
przyjm ując w  rozliczeniu 

używ ane sam ochody w szystkich m arek 
(z w yjątkiem  D aew oo) 

zakupione w  Polsce u dealera.
Posiadam y w  stałej sprzedaży w szystkie m odele Fiata. 

Oferujemy w promocyjnych cenach 
Seicento i Punto II

Zapraszamy 
do naszego salonu 

w Szamotułach 
przy ul. Chrobrego 6b 

tel. 292-31-33, 292-12-54

Redaktorom „ W ronieckich Spraw"
z o k a z ji 1 0  r o c z n ic y  p o w s ta n ia  p is m a  ż y c z e n ia : 

w y t r w a ło ś c i  w  p racy , 
w ie lo s t ro n n o ś c i d z ia ła n ia ,  

s z y b k o ś c i re a g o w a n ia ,  
ja k  n a jm n ie j  w p a d e k  d z ie n n ik a rs k ic h  

o raz  n ie s ła b n ą c e j s y m p a t i i  c z y te ln ik ó w  
i d o b re j w s p ó łp ra c y  z w y d a w c ą  

składa Zarząd TM ZW  -  najwierniejsi czytelnicy

f g f S N  K O M A N D O R
Autoryzowany Dealer

k o m a n d o r  Wronki, ul. Nowa 1, tel. 0606 940 972

SZAFY WNĘKI GARDEROBY Z DRZWIAMI PRZESUWNYMI
p ro je k t - tra n sp o rt - m ontaż

P O S Z U K U JĘ

LOKALU HANDLOWEGO
o pow. 1 5 - 2 0  m2 

przy ul. Poznańskiej lub Rynku 
(może być do adaptacji) 

Tel.: 255 30 55 
Kom. 0602 29 44 07

r  >

Zarząd Spółdzielni 
Mieszkaniowej „Stróżki”

ogłasza przetarg ofertowy
na wykonanie

konserwacji dachu o powierzchni 1255 m2na bloku, 
pomalowanie opierzenia kominowego 

oraz zakonserwowanie rynien od środka 
- z materiału Spółdzielni.

Oferty należy przesłać do dnia 12.06.2000 r.
na adres Spółdzielni:
Os. Słowiańskie 4 C 

6 4 - 5 1 0  Wronki tel. 0-61 254 92 52
' ------------------------------------------—... ________________________ z

GEODETA UPRAWNIONY
Stefan Chmaj

Poleca
szeroki zakres usług geodezyjnych:

• pom iary sytuacyjno-w ysokościow e 
dla celów  projektow ych, 
w ytyczenia budynków, 
pom iary inw entaryzacyjne sieci 
eN N , telef., w od-kan, gazowej, 
pom iary pow ykonaw cze, 
podziały  i rozgraniczenia n ierucho­
m ości,
podziały działek budow lanych i 
rekreacyjnych,

• dokum entacja do celów  praw nych, 
w ycena nieruchom ości, 
ustalanie odrębnej w łasności lokali.

Szybko i profesjonalnie 
K ontakt telefoniczny: 

255-26-50 (po godz. 16.00), 
0-601-70-61-34

12
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REKLAMY • OGŁOSZENIA

PIECZĄTKI
SZYBKIE TERMINY - WYSOKA JAKOŚĆ - KONKURENCYJNE CENY

KSERO
NAJLEPSZE CENY PRZY DUŻYCH NAKŁADACH

Ł
WYDAWNICTWO

Firma Poligraficzno-Reklamowa
WRONKI, ul. Ratuszowa 2, Tel. 067 2 5 4 2 888

'Zakład Handlowo - Usługowy\ 
we Wronkach 

ulice: Świerkowa 10 
i Aleja Wyzwolenia 65

—  S A N U S  —
Paweł Kmieciak

/  wywóz nieczystości stałych

/  sprzedaż pojemników 
na śmieci o pojemności:

110, 120, 240,
1100 litrów

Zadzwoń! 
254 06 69

I--------------- < Ł J .

Elżbieta i Jerzy Bajonowie
polecają: 

■ PŁYTY NIDAGIPS 
i profile

w cenach konkurencyjnych
(transport gratis!)

• FARBY & KLEJE
• TAPETY & KASETONY
• SILIKONY
• ATLASY (duży wybór)
• OKNA PCV 

(montaż, gwarancja)
• LAMPY

PŁYTKI CERAM ICZNE,
Wronki, 
ul. Dworcowa 2
(przy dworcu PKP)
Pn -  pt: od 8.00 do 17.30 
w soboty: 8.00-13.30 
Tel./fax: 254 94 76

DOGODNY DOJAZD 1 PARKING

STACJA
KONTROLI POJAZDÓW  

Marian Stańko 
tel.: 254 72 42 

• obowiązkowe badania 
techniczne

• usługi diagnostyczne
• znakowanie pojazdów

czynne:
pn. - pt. 7.00 - 20.00 

w  soboty pracujące 7.00 - 13.00

ZAKŁADY MIĘSNE 
„BABTEK"

zainteresowane są
wynajęciem mieszkań
dla swoich pracowników.

Oferty prosimy kierować 
pod adresem:

Zakłady Mięsne „Bartek” 
ul. Towarowa 1

64-410  Sieraków Wielkopolski 
z dopiskiem „mieszkanie” 
lub tel.: (061) 29 52 336

/ --------------------------------------------------- \

Sprzedaż węgla
za gotówkę

i na raty
PHU „MEGA” 

Wronki -  Szklarnia 7
Tel.: (067) 254 11 47

 ̂Załadunek i dowóz gratis,

Kupię sklep
w centrum Wronek 

(kamienica) 
tel 254 14 05

OGŁOSZENIA DROBNE

Pokrycia dachowe - sprzedaż.
PROMOTECH - iel. 255 19 83________________
Pokrycia dachowe - montaż.
PROMOTECH - tel. 255 19 83________________
Pokrycia dachowe - raty.
PROMOTECH - tel. 255 19 83________________
Pokrycia dachowe - transport.
PROMOTECH - tel. 255 19 83________________
Płyta bitumiczna „ONDURA” - USA, 2x1,25. tel.
255 19 83_________________________________
Dachówki - UNIBETIBF, BRAAS, ROBEN, WIE-
KOR. tel, 255 19 83________________________
Blachy dachówkopodobne - tel. 255 19 83_____

Blachy trapezowe Alu - cynk. tel. 255 19 83 
Grzejniki aluminiowe i stalowe - tel. 255 19 83 
Grzejniki miedziane „RADIATOR”
-tel. 255 19 83___________
Kotły węglowe i miałowe - tel. 255 19 83 
Okna dachowe i ścienne PCV - tel. 255 19 83 
Bramy garażowe uchylne - tel. 255 19 83 
System dociepleń Atlas - tel. 255 19 83 
Wełna mineralna „Rockwool” - tel. 255 19 83 
Szamba PCV - tel. 255 19 83_________________

S p rz e d a m  s t ru g a rk o  -  w y ró w n ia rk ę .
tel.: 254 23 26 lub 0605 286 432,

P raco w a łe ś  lega ln ie  - N iem cy, E uropa Za­
chodnia  - odzyskujem y podatek.
071/385 20 18___________________________

K u p ię  m ieszk an ie  w  bloku, kaw alerkę lub
2-pokojow e. Tel. 254 08 50______________

D om ek  je d n o ro d z in n y  Sam ołęż zam ien ię  
na m ieszkanie W ronki, Szam otuły.
Tel. 254 16 84___________________________

D zia łkę  b u d o w la n ą  Sam ołęż sprzedam . 
Tel. 254 16 84___________________________

S p rz e d a m  d z ia łk ę  b u d o w la n ą  2700m 2 
w  N ow ej W si k. W ronek.
Tel. (0 -6 1 )8 7 4 0 5  9 0 w g o d z . 1 0 .0 0 -1 8 .0 0  

S zu k am  m ieszk an ia  do w ynajęcia 1- lub
2- pokojow e. Tel. 254 08 50_____________

S p rz e d a m  sam o ch ó d  m arki VOLKSW A - 
G EN PO LO , rok produkcji 1991. C ena do 
uzgodnienia.
Tek: (0-67) 254 15 96___________________

U sługi h y d ra u lic z n e  (co, gaz, w oda, ka­
nalizacja). N ajnow sze i stare technologie - 
so lidnie, szybko i tanio. K łodzisko 54. 
Tel.: 0604 400 289

( N
MALARZ-TAPECIARZ

•  drobne remonty 
•  panele podłogowe 

• czyszczenie dywanów (Kereher) 

Tel.: 090 553 795

V_______________)
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M O IM  ZD A N IEM

WRONEK DROGA 
DO EUROPY

No i doczekaliśmy się. Nowo wybudowa­
na hala produkcyjna wronieckiej Arniki 
potrzebuje dodatkowej otoczki w postaci 
zm odern izow anej u licy  M ick iew icza. 
W minionym tygodniu z wielkim impetem 
na scenę wkroczyła ekipa remontowo -  
budowlana, która za cel postawiła sobie 
wstrząsnąć nie tylko samą ulicą, ale rów­
nież spokojem jej codziennych użytkowni­
ków. W ciągu dwóch dni beztrosko zamie­
niono chodniki oraz jezdnię w karkołom­
ną ścieżkę przełajową. Nikt nie uprzedził 
mieszkańców przyległych posesji o plano­
w anych pó łm etrow ych  w ykopach , co 
w konsekwencji uniemożliwiło przez kil­
ka dni korzystanie z zablokowanych na 
podwórkach sam ochodów. Jednoczesne 
poszerzanie ulicy z obu stron (wspomnia­
ne wcześniej rowy, wyrwy w nawierzchni 
oraz zdewastowane chodniki) przeobrazi­
ło jezdnię w teren budowy oraz trotuar dla 
pieszych, usiłujących między przejeżdża­
jącymi samochodami dotrzeć do miasta czy 
też do sklepu.
Również nikomu nie przyszedł do głowy 
pom ysł, aby w godzin ie najw iększego  
szczytu (13.30 -  14.30) przerywać prace 
i usuwać maszyny w celu udrożnienia uli­
cy (dzięki temu mogliśmy być świadkami 
gigantycznych korków oraz kaskaderskich 
popisów niektórych kierowców, którzy pró­
bując pokonać remontowany fragment uli­
cy, spychali z jezdni rowerzystów).
A można było prowadzić prace sukcesyw­
nie, poszerzyć jedną stronę ulicy, wyrów­
nać i dopiero potem rozpoczynać wykopki 
z drugiej strony. Można było prace przery­
wać we wspomnianych godzinach, a na­
stępnie kontynuować je  np. do godz. 20.00, 
a nie, jak to miało miejsce, do 16.00-17.00.

Ale nic to, my zaciśniemy zęby, przeczeka­
my i już niedługo będziem y cieszyć się 
nowoczesną ulicą (szeroka jezdnia, dwa 
wąskie chodniczki -  w tym jeden ze szpa­
lerem wiekowych drzew pośrodku).

Niestety niedługo -  w perspektywie gazy­
fikacja Wronek (znowu rozkopią?) - oby 
prowadzona w bardziej cywilizowany spo­
sób.

Chociaż -  czy naprawdę niestety? Przecież 
dzięki temu będziemy mogli po raz kolej­
ny spojrzeć realnie na naszą drogę do Eu­
ropy...

Z poważaniem 
wdzięczny za podnoszenie standardu życia 

mieszkaniec posesji przy ul. Mickiewicza
P.S. 23 maja ekipa remontowa zajęła się 
chodnikami - jednocześnie obydwoma...!

14 ---------------------

OD CZYTELNIKÓW

ZLOT „U
N ad w arc iań sk i Z lo t 
„U Chojanów” stał się już 
tradycją. W tym roku od­
był się on w sobotę 13 

maja i jak  zwykle zjechali do Chojna lu­
dzie z wielu miast Polski. Głównym orga­
nizatorem tego zlotu jest ks. Proboszcz Pa­
weł Pawlicki, który w ten sposób co roku 
obchodzi rocznicę swojej abstynencji. Cala 
impreza rozpoczęła się o godz. 14:00 poczę­
stunkiem - ciepłą grochówką, przyrządzo­
ną przez p. Tadeusza Szwaka.
Po krótkim odpoczynku zwolennicy biega­
nia mogli spróbować swoich sił w marato­
nie trzeźw ości. U czestników  było wielu 
- zw yciężyli najszybsi i najbardziej w y­
trzym ali. W kategorii klas I - IV p ierw ­
sze m iejsca zajęły dziew czynki: 1 - K a­
tarzyna G rupa, 2 - A nita N ow ak, 3 - N a­
talia Jusko; w śród chłopców  p ierw sze 
m iejsca zdobyli: 1 - M ichał K aczorow ­
ski, 2 - M aciej Lutom ski, 3 - M arek K a­
czorow ski. W kategorii klas V-VII zw y­
ciężyły dziew czynki: 1- N atalia G órska, 
2 - A licja P iątek, 3 - Patrycja Kokot oraz 
chłopcy: 1 - Paweł Górski, 2 - Łukasz 
N ow ak, 3 - W ojciech Bernacki. Trzecia 
kategoria - klasa VIII i starsi - była gru­
p ą  na jliczn ie jszą  i m iała do przebycia 
najd łuższą trasę. W śród kobiet zw ycię­
żyły: 1 - Justyna K onieczna, 2 - A ntoni­
na Kaczm arska, 3 - Daria Tondel; wśród 
m ężczyzn: 1- Sebastian N ow ak, 2 - Pa­
weł Helw ich, 3 - M ichał Nowak.

Natomiast wszyscy, którzy preferują inny 
rodzaj sportu, mogli w tym czasie porzu­
cać lotką do tarczy lub spróbować swoich 
sił w strzelaniu z wiatrówki. Lotką najcel­
niej rzucali panowie: 1 - Kazimierz Zelma- 
nowski (44 pkt), 2 - Wojciech Romanow-
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ski (43 pkt), 3 - Zbigniew Janowicz (42 pkt). 
Najlepsze wyniki w strzelaniu z wiatrówki 
osiągnął p. Kazimierz Zelmanowski. 
Również fani piłki nożnej znaleźli coś dla 
siebie - na boisku sportowym rywalizowa­
ły między sobą trzy drużyny: z Chojna, 
Opalenicy i Poznania. Po zaciętej walce 
pierwsze miejsce zajął Poznań, drugie Opa­
lenica i trzecie Chojno. Oprócz piłki noż­
nej na boisku rozgrywały się również me­
cze piłki siatkowej. Tu drużyn było więcej 
i każda miała swoją specyficzną nazwę. 
Zwyciężyła drużyna pod nazw ą „Lech”, 
drugie miejsce zajęła drużyna „Kotków” 
i trzecie „Wojtków” . Były również druży­
ny „Sm erfów ”, „W róbelków ” i "Zbysz­
ków”. Zwycięzcy każdej konkurencji otrzy­
mali atrakcyjne nagrody.
M iłośnicy przejażdżek bryczkami konny­
mi mogli zwiedzić Chojno i okolice dzięki 
panom Eligiuszowi Jankowskiemu, Floria­
nowi Piaskowi i Jerzemu Marcinkowskie­
mu, którzy udostępnili swoje pojazdy.
O godz. 19:00 wszyscy zebrali się w ko­
ściele na wieczornej Eucharystii. Po Mszy 
św. odbył się przy ognisku Mityng Otwarty 
AA, a przed godz. 21 :00 wszyscy przeszli 
pod figurę Matki Bożej, aby tam odśpie­
wać Apel Jasnogórski. O godz. 21:30 roz­
poczęła się przy amfiteatrze na stadionie za­
bawa taneczna bez alkoholu. Do tańca przy­
grywał zespół rodzinny z Międzychodu pod 
nazwą ESTON L1VE. Wszyscy bawili się 
znakomicie i gdyby noc była trochę cieplej­
sza, zabawa trwałaby pewnie do białego 
rana. Cała impreza była bardzo udana, dla­
tego wszystkich, którzy lubią się tak wspa­
niale bawić, zapraszamy za rok na kolejny 
Nadwarciański Zlot „U Chojanów”.

Maria Szymczak

WYNIKI STRZELANIA 
ZIELONOŚWIĄTKOWEGO

Tarcza królewska
1. Bernard Matuszak
2. Andrzej Haak
3. Marian Radomski
4. Kazimierz Michalak 
Tarcza sponsorowana
1. Czesław Talarek -  BK Pniewy
2. Dariusz Nowaczyński -  KBS Szamotuły
3. Ireneusz Chudy -  KBS Szamotuły
4. Zbigniew Zieliński - Wronki 
Dziewiąte miejsce zajęła pierwsza dziew­
czyna -  Magdalena Kopras
Tarcza bracka
1. Czesław Talarek
2. Marian Majkowski
3. Ireneusz Chudy
4. Stanisław Spychała

Zapadki
1. Czesław Talarek
2. Bogdan Kurowski
3. Wojciech Nowak 
Do Kura
Wojciech Nowak -  KBS Szamotuły 
Strzelanie z wiatrówki
- do tarczy
1. Robert Kalinowski
2. Maciej Kaczmarek
3. Piotr Haak
- do zapadek
1. Dagmara Haak
2. Maciej Żołądkowski
3. M agdalena Kopras

Fotoreportaż na str. 15
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Król podjął współbraci w ogrodzie kuflem piwa, po czym wszyscy 
udali się pod Ratusz po Burmistrza. Stąd cały orszak pomaszerował 
z orkiestrą OSP i przedstawicielami okolicznych bractw oraz pocz­
tem sztandarowym Bractwa Kurkowego Grzebienisko, do fary na 
Mszę św. koncelebrowaną pod przewodnictwem ks. kanonika Je­
rzego Stachowiaka. On też dokonał poświęcenia nowego królew­
skiego łańcucha wronieckiego bractwa.

Po wyjściu z kościoła bracia przeszli na skwer im. Cyryla Sroczyń­
skiego, po drodze składając wiązanki kwiatów pod pomnikiem na 
Rynku i przed tablicą upam iętniającą I burm istrza w odrodzonej 
Polsce, (również brata kurkowego).

Zawody strzeleckie, odbywające się gościnnie na strzelnicy Zakła­
du Karnego, poprzedziło powitanie przybyłych gości, którego do­
konał prezes bractwa, Eligiusz Grupiński. Goście rozpoczęli strzela­
nie do Tarczy honorowej, a między nimi: ks. Kanonik, radny powia­
tu szamotulskiego -  Stanisław Grynhoff, prezes Kurkowych Bractw 
Strzeleckich RP Okręgu Szamotulskiego -  Dariusz Nowaczyński, 
nadleśniczy -  Tadeusz Moszczański.

Bez ograniczenia można było strzelać wszystkim z KBKS-u do Tar­
czy sponsorowanej i zapadek. Osobna punktacja prowadzona była 
w strzelaniu z wiatrówki.

Wyłącznie bracia kurkowi strzelali do 
Tarczy brackiej i do Kura, a do Tar­
czy królewskiej - jedyn ie gospoda­
rze. Strzelanie królewskie, mimo że naj­
krótsze (po 1 strzale) wzbudziło naj­
większe emocje. Najbliżej środka czarnego punktu tarczy tkwił kołek 
z numerem 8 -  oznakowany strzał komendanta wronieckiego bractwa, 
Bernarda Matuszaka. To on został nowym Królem Bractwa roku 2000.

Ustępujący król zdał mu królew ski łańcuch a w iceprezes, Bogdan 
Kurowski uhonorował orderem królewskim (na zdjęciu). Rycerzami (II 
i III m ie jsce) zostali b racia: A ndrzej H aak -  I rycerz  (na zdj. 
z prawej), natomiast II rycerzem poprzedni król -  Marian Radomski.

Łańcuch króla kurko­
w ego wykonany jest 
w całości ze srebra 
i waży 840 gramów. Skła­
da się z 28 tabliczek. 
Dwie z nich, umieszczo­
ne pomiędzy ortem w ko­
ronie a herbami Wronek 
i Kostków, zostały zapi­
sane jako pierwsze. Na 
jednej widnieje nazwisko 
ostatniego króla okresu 
międzywojennego - Fe­
liksa Jądrzyka, z  datą 
strzelania 28.05.1939 r„ 
a na drugiej nazwisko 
pierwszego króla reakty­
wowanego bractwa w III 
Rzeczypospolitej Polskiej 
-  Mariana Radomskiego, 
z datą 23.05.1999 r.

Najwięcej am unicji w ystrzelali bracia do 
kura. Po trwającej ponad godzinę konku­
rencji kura położył W ojciech Nowak (na 
zdjęciu).

Czesław Talarek, 71 - letni reprezentant brac­
twa z Pniew', był obok króla najlepszym strzel­
cem - wygrał 3 konkurencje.
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Po dziesięciu dniach od wizyty członków Komitetu ds. współpracy z zagranicą 
samorządu gminy Plerin z Francji, 10 maja do Wronek zawitali kolejni Francu­
zi. Tym razem była to sześcioosobowa grupa pracowników tamtejszego urzędu 
gminy, którym przewodniczył Claude Ribieras.
Mieszkańcy Bretanii byli gośćmi Wielkopolskiego Ośrodka Kształcenia i Stu­
diów Samorządowych w Poznaniu, w ramach zawiązanej współpracy z podob­
nym ośrodkiem szkolenia kadr w Bretanii oraz tym regionem Francji i Wielko­
polską. Jeden dzień z kilkunastodniowej wizyty w Polsce urzędnicy z gminy, 
z którą Wronki nawiązują współpracę, spędzili we Wronkach na zaproszenie 
burmistrza Michalaka. Goście interesowali się zagadnieniami, którymi na co 
dzień zajmują się w Plerin: kadrami i strukturą funkcjonowania wronieekiego 
urzędu, służb socjalnych, technicznych, działalnością policji municypalnej oraz 
gospodarką w gminie. Na pytania odpowiadali szefowie tychże służb wroniec- 
kich.
W szybkim tempie zwiedzili niektóre wronieckie obiekty: fabrykę lodówek 
i obiekt sportowy Arniki, Zakład Karny oraz kościół famy. Obiad zjedli 
w restauracji U Jo li, a pożegnalną kolację - w pałacu w Kobylnikach. Tam, 
w towarzystwie starosty, Pawia Kowzana wymieniono podarki, symbolizujące 
obie gminy.
W dniach 8-11 czerwca w Plerin gościć będzie delegacja władz gminy Wronki. 
Na zaproszenie tamtejszego samorządu pojedzic również ks. Jerzy Stachowiak. 
Podczas uroczystości milenijnych odprawione zostanie nabożeństwo ekume­
niczne z udziałem duchownych zaprzyjaźnionych miast z Irlandii, Niemiec, 
Rumunii i Polski. W tym czasie będzie tam też występował zespól folklory­
styczny M arynia . P. Bugaj
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